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Organ demokratyczny niezależny. — największe pismo w Ułojeu/. Białostockiem. Wychodzi codzień zrana, prócz dni póświątecznych Cena numeru 120 marek 

BEM! rREIIUHERRTT, 

Vy mieście miesięcznie . . Mk. 2250.— 
odnoszeniem do donu . „ 2500.— 

• prowincji „ , . • - 2500.--

Pro-
instytucjl 

l _____ 
N i zasadzie uchwal Zjazdu ^wfazku Prasy 
wlncionalne), wszystkie komunikaty inst 
• rywainych i spolecrn. w kronice podlegają 

opłacie. 

Cent* P. K. O. M SI.OTI. 
Artykuły nadesłano ber oznaczenia honorar|u« 

uwa/ane są za bezpłatne. Rękopisów 
nie zwraca ale. 

R E D A K C J A I A D M I I I S T R A C J A 

—r= a u l i w 0 r o 
| „Dzleanłk Grodzieński" 

Aleksandrowski zaul. B m. 4.. łel. 220 
C a n t o ł». K. O. • O I I I . 

B i a a a k t a r a ray jan t i ł a i o* a . I I * a I PP». 

Administracja Czynna: od fl. 9 do 2 I od 5 do 7. 

v B l a t y m i l o l i i 
„Dzleonlk Białostocki" 

BB-ft I I I O U B M . 

Rynek Kościuszki H V tel. Ki. 

R a a l a k i o r a r a y j m u j a aa) a . I I e)a I a a l -

Administracja czynnś: od fl. 9 de 2 I od B do 7. 

za 1 wiersz lub je_o mle|lce Wykokotci I mil. 
przed tekstem SOU mk., W tekścifc 551 ink., po 
tekście na str.od)oezenlowe| 120 mk. Układ I str. 
I tekstu S szpaltowy, stron ojttaszenluwych • 
szpaltowy. Ogłoszenia zadranicznr i llnn okrę
towych o IGWo drozpf, tabele cyfrowe I bllaaM 
o 50"/o drożej, drobna-za wyraz 150 mk., o pa-
szuklwanlu pracy za wyraz 73 mkc. Najmniejsze 
ogłoszenie 800 mk., jednorazowo. Ogłoszenia za
mówione nie modą być cofnięte. Każda nowa 
podwyżka taryfy, ogłoszona « nhfltówku, oba-
Wiązuje wszystkie juz przyjęte zdrnowlenla bei 

uprzedniego zawiadomienia. 

Ogłoszenia u nai zamdwlonB lamlmciamy w dunich plimach e wielkim naMadzlB „Dilannlku BlalDSfDBklm" I „Dzienniku DredzlBńiHIw" 

Czas odnowić prenumeratę na miesiąc listopad. 
•00090000O0000O0f i0£60a0000H 
* N I e j e d z n I o l l l 0 

zanim nie odwiedzisz nowootwartej kawiarni 6 j 

NIESPODZIANKA 15-1 578 
przy ul. Stanisławowskiej JA 15, A I 

fSf jjdzle moze^ ochywlnc' się z d r o w e , • m a c i n l a I t a n i e . SP • 
tH Butli, bogato łinpstrzony ar urozmaitoni prusaikl , utługa i iybkal nprii l Q | | 
9 _ ma, produkty zawi l i t w l i ł t I pUrtmuriidniJ Jakotcl. « _ • 
0 Kuchnia pod kierowmciwem wykWhltftKowonego huctimistrzo J J • 

g wydHle c dziennie _ g I 

Ś N I A D A N I A , OBIADY I KOLACJE. g _ a 
W niedzielę KOŁDUNY I »e czwartki FLAKI, g f I 

Ł Lokal dobrze ogrzany. Warto pójdc I przekonać się. __| | 

i 

I 
' Zak łady Elektrotechniczne I Galwaniczne 

B r a c i a P a r y s Biaiynoiirui liipowa 4o. 
Niklowanie, ifebnenle, broniowa IB I I p , orat szlifowanie, 
oilrienle I polerowanie wnelklch wyrobów melalowyeh ł a* lot 

'narzędzi chirurgicznych, dentystycznych, fryzjerskich, części rozmai
tych maszyn, l>r ni, rowerów, tyłek, łóżek, samów rów, nakryć Stoło
wych, bron/ów eic. Wszelkie roboty z dziedziny el«ktrotecr|niki. pr§dó*i 

silnych I słabych. Wykonai ie solidne. Ceny umiar Kowane. 1052 

Czytajcie numer jutrzejszy 

„Dziennika Białostockiego".! 
Który zawierać be/lzi:: • 

G p b y ł o i c o b ę d z i e — a r t . polityczny posła ss 
I. Zmitrowicza. 0 

N a g o r ą c y m u c z y n k u — ( o d p o w i e d ź red. • 
.Dos Naje Lebn")—Wojciecha Skiby. H 

P o k ł o s i e w y b o r c z e — T r y b u n y ludu—Wywia- 0 
dy powyborcze i t. d. i t. d. Z 

PASY z sierści wielbłądziej 
poleca 

F a b r y k a P a s ó w W i e l b ł ą d z i o h 1364 

B r a c i a D E U T S c H , = 
W A R S Z A W A , Moniuszki 4; te l . : 116-70, 205 5 9 I 171-31 . 

rrcopiuitie 81. Pożyczkę Złotą. ] 

Z Ilia IS-oi lisio?* W. i 
został wznowiony zakład 
farbowania i mycia wełny 

w m. Supraślu, 
który polecamy p.p. fabry

kantom. ! 
Z Dowa lan iem 

RyraiflRfcliHa. 
1515 

lita oani 
i i 

> M 
d i p 
m<>żliw| 
wagon 

Teofil 

1315 

p o a z u k u j a 

deski I listwy 3U 3' 
knw:msa papieru, so<sn >we, 
e suche. Dostawa po 4—g 
w miesięcznie. Oferty pod 

S sto" biuro ogłoszeń 
tatrasze*, Warszawa, Mar

szałkowska 115. 
2-41 

1 Dyplomowana 
P i a n i s t k a , 

K uczeaica prof Mirhbłowskl^p. ? 
Makera, Kierownika az Miy muzy- I 
ctntl etelslala l a k e j l a r y f » r - £ aslłJSamaJdzitcin-T i Aoroiiym " 

nowszym ł y M e m e * przygoto- • 
I w a f e do koBSerwatorium. • 

V- L a h a a , Grodno, ul. niekaea- m 
•rowtca 4. (przy BrłaidzkkH). • 

Mm \miin 
ur/ądzia dla członków I wpro 

wędzonych gości 

„OG N I S K O " 
( a l . S l a a k l a a r i o s a I ) | 

inli I I IlafBpaa « lobotf 
Wej ic ie dla u t o n k ó w S O O m k . 

. j dla Bołci l O O O m k . 
Poczattk o /g. ajs^ljoiiłec o 4 w nocy. 

~ f a a t s a a O. A K 

Nowy kanc lerz Rzeszy 
W a r s z e w a , 17.11 ( te l . wl.) 
Z Berl ina donoszą: 
F r f / y d e n t Rzeszy nlcmlć-ckle) 

E b e r j h pow.>łflł na kanclerza dy
rektora llnjl okrę.towe| Humburg -
A m e r y k a p. C u n o . Jest on z za-
Wodu ur /ędn iK lem phnstwowym i 
był w N i e m c z e t h c«-iarski h u-
r z t d m k l e m skarbowym. W 1917 r. 
wystąpi ł ze s łużby p e i W t t o w t ) I 
został k i e r o w n i k i e m towarzystwa 
o k r i t o w e g o H a m b u r u — A m e r y k a . 

N o w y kanclerz R 'eszy jest 
męz t m zaufania p. Si lnnessa. 

Nieudany z a m a c h na 
Sowiety. 

W a r s z a w a , ' 1 7 11 (tel . wl.) 
Z Rvgl doni s/ą: 
U R sii zauresztnwano prze-

S7[Y> 1000 wychowań 6 w s?kół woj
s k o w y c h tzw. . kursan tów* . MU-l l 
oni p lanować na d. 7 listopada za 
m a c h na ustroi sowiecki . , 

Spisek odkrvtn p r / y p a d k o w o 
p o d c e s 7gr()madzenia sarzysięzo-
nych w jedne) z restauracj i . 

P r o c e s a r c y b i s k . 
C i e p l a k a . 

Moskwa, 17 11 (A. W.) 
Dziś w i/iąiek w Płntrogrodzie 

rozpoczyna się procts arcybisku
pa C eplaka, oskarżonego o opór 
władzy sowieckiej -przv rekwizycii 
kosztowności kośclelnvch Bsku-
powi Cieplakowi grozi 3 lata wię
zienia. 

Z z a k u ' i s S e n a t u 
Gdańskiego. 

Warszawa, 17.11 (t I. wl.) 
W związku z pobytem senato

ra gdańsk ego J v-lowskyVgo w 
Warszawie wys*ł<> na IHW, ze u-
rzędnlcy wolnefl•< m. Gdańska nie 
otrzymali od Zmtegiłjcy poporów. 
Tylko koiejarźr. płatni ze skarbu 
polskiego, otrzymują pobory re
gularne. 

J. Vr|owsk* konferował z min. 
skarbu Jastrzębskim oraz z. mini-
•traml przemysłu i spraw zagrań. 
Mimo tego beznadziejnego polo* 

żen la , Gdnńsk W dalszym ciągu 
uprawia pol i tykę antypolską, a Se 
nat rfdaiisKl opracował prii jekt u-
stawy, według której f i rmy han
d lowe, godła I szyldy mogą być 
wypisywane tylko w języku nie
m i e c k i m . 

Wzros t drożyzny iv 
Niemczech. 

Berlin, 17.11 (Aj. Wsch ) 
Cena chlrba kartkowego, wy

nosząca obecnie 1 2 ITKO. za bo
chenek 2 k lg , podniesiona zosta' 
je z początkiem grud ,ia na 300 
marek. 

P o j e k t u t w o r z e n i a 
a k a d e m j i h a n d l o w e j . . 

W.loo 17.11 (A.W.) 
D-1' O>C[H ^fer 1'Bnkowych I 

kupl-ckl h przedłożyła min. Ku-
maiiierk"-mu w czasie pobytu je
go w Wilnie projekt utw r/enla 
tutaj akfldemil handlowej. Minister 
przyjął projekt pr/ychyjnie. 

K ł a j p e d a — w o l n e m 
, m i a s t e m . 

Warszawa, 17-11 (tel. wł.) 
Z Berlina dunns/ą: 
D cy;j« ro do losów Kłajpedy 

zapadni 20 b.m. Kłiipeda zosta
nie prawdopodobnie wolnt-tn mia
st, m z prowizorycznym statutem 
na lat 15 

W radzie portowej będą za* 
siadali: 1 poiakr, 1 l twln i 1 oby-
watel K ł a j p e diy pod przewod
nictwem francuza. • * 

Z w y c i ę s t w o p a r t j i k o n 
s e r w a t y w n e j . 

Warszawa, 17.11 (tel. wl.) 
Z Londynu donoszą: 
K onserwatyś 1 uzyskali 340 

mandatów, oarjtjH mbot> icza 130, 
niezawiśli llberall 59, naród «Wi It••< 
berali 42. inne ugrupowania 15. 
Brak jeszcze wyninów z 43 okrę
gów, konserwatii i mają lednak 
dotychczas o 94 głosów więcej I 
pozostałe okręgi nie zmienią wy. 
nlku którym H-U ootępienie poli
tyki Lloyd Qeorge'a. 

Od Admlnlsfracll Wobec 
znacznego wzrostu kosztów 
wydawnictwa zmuszani je
steśmy podnieść ceną ogło
szeń w naszym piśmie do 
wysokości:. 

za 7 wiersz wys. 1 m \m. 
przed tekstem liczyć będzie
my—300 mk., za 1 wiersz 
w tekście — 350 mk., za 

, / wiersz na sti\ ogłoszeń. 
120 mk., drobne za wyraz 
150 mk., poszukiwanie pra
cy— 75 mk. ^~ 

P r z e d w p r o w a d z e n i o m 
m a r k i p o l s k i e j . 

Katowice, 17.11. (tel. wl.) 
Komisja walutowa Sejmu 4lą-

sk'eg<> wezwała rząd pois-tl, aby 
do dnia 1 grudnia wypowleddau 
Niemcom konwencie genewską w 
sprawie marki niemieckiej I tya 
samym przig >toW f̂ wprowadzenie 
marki polskiej. ' 

U t w o r z e n i e ! n a d z w y - : 
c z a j n e j r a d y p a ń s t w o 

w e j . 

Wiedeń, 1711 ,(AW) 
Rząd przedłożył parlamentowi 

projekt ustawy o nadzwyczajnej 
rad/ie r>Hń<t\»;owe), sklidmącej się 
z 24 członków, wybranych z po
śród str>nnltw parlamentarnycli 
według systemu proporcionalnćgo. 
Rada, ta *praWow*|laby kontrolę W 
iiriii FI i u parlumentu nad czynno-
ś iaml rządowemij przy przepro
wadzeniu aucjl sanacyioel. 

Zarówno phnja burźuazyjne 
jak i soc al siy^ne ocenlaią tę^ 
ak ię je^ymisty^nle, żądając 
utrzymani w ca|ej pełni prąW 
patlameniu. i 

Giełda Warszawska* 
Warszawa 17.11 (tel. wł.) 
Nowy Jork 15350—15650 
Kanada — 
Berlin 260—2,50 
Paryż — 
S waicarja— 

^ Rynek skórny btalosfotkl 
Cholewy płatowe para , 5000—400f 

<Chol«wy izaarynowe „ 
Szpigiel brSly 
Szpifliel wałkowy . M 
Łapy podeftzwiaae funt 
Podklejki cale park. 

„ potowa H 
Ssnśryn funt 

a»o-*ni 
,1500 - 1 « 0 
wtio-aooo 

BO mk 
4900 - » ) • 
^ 800 -IOW 
1000-1100 

ly i ik ojtikilsfy Walirtsrtł 
^ ^ > a S a l o * a i m a R a J a a y . 

Kałtor kolorowy '. '. " „ 2 ^ « 3 
„ z w y c z a j - * . „ 1300--IWO 
, d e a i m . . n 1800-JSOf 

wtrka aa ueło. oso. . „ 4000--«OB> 
» aa baw. osn. . „ 9 0 0 - t f O S 

file:///miin
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Prfęt^wamy! 
nocienle-i tjWodnlk loao- Każdy dzled tle, I „;j«dnoctenlen tfflodnlk lodo-

g
wy, organ N«ro*»#*flO Z|^d»e-

trnla LudoW«go, p n y n o ł l - * 
il.lnlrn •»ym rmmene artykuł 

wstępny, który szcierze I otwar
cie oma* ta wynik wyborów do 
Selma I S&aiu. Artykuł ten * 
u wafli aa trafno«< pojlącMW I rze
czowo! j wywodów poda)eary po-
niłe) w dosłownym przedruku. 

Jut minęł' takwhlkle dla Na
rodu, dla Ludu, Chwllfr, jakleml 
były daty 5 l 12 listopada, daty 
Wyborów do Sejmu I S- natu. 

Znane są juz wymki tych wy 
borów (Dodaliśmy je w numerze 
Wczorais/ym) 

Trzeba stwierdzić, te „Polskie 
Centrum", na czele którego stuło 
nasze Nar. Zjednoczmy Ludowe, 
nie przeprowadziło do S< jmu I do 
Senatu tylu posłów, ilu powinno 
było przeprowadzić, Ilu spodzie
wał" słe przeprowadzić. 

Czemu? * * • 
Pierws ą przyczyną naszego 

niep >w< dzenin było to, te Mar. 
Ziednoczenir Ludowe, iako stron
nictwo młode, nie rozpór/ad'ało 
ani tylu tu< ź ni 'do prowadzenia 
agitac|i wyt). rczt-i, ani takleml 
olbrzymiemi środKami, |«k inne, 
przei Iwrje nam partie. 

Nasi czołowi ludzie, wybltnieisl 
cilunknw e Ziednoczenla Ludowe 
go, byli W/yw ni urzez ludność 
na wiece, do tysiączny, h tni-isco 
WOlc I, a byli w sianit- zadoSćucy 
nić zaledwie setk< in tanich we
zwań, mimo 2e pracowali bez 
wyuhnienia. 

JrSi- śmy stronnictw m młodr m, 
które, nie po*iad»Jac milionów, jan 
inne stronni-t*a, nie m<'g'o pr/e-
prowad ić la kit-1 olbwymiei pro
pagandy, 78 pi m lą gazet, jak 
Inne przeciwne nam pi i tK. 

Byliśmy * Stoli y, w Warsza
wie, bez codziennego pisma I p r y 
nadzwyczajnym Wy-olnu dopir n 
od \6 pł>źdzkrnika, czyli w osta
tnich Wprost dniach ak< i1 Wybór 
ctei, zaczęło wychodzić w >Var* 
tzaWie oddane nam pismo co 

• dzienne'.Glos Wars ówv' 
.ÓscrtiKB* mlafa sześć gaiet 

W ^arszaWie, .dziesiąUo" 3 gu-
»ety I i. d. -

W r t s c i e .Polskie Centrum* I 
nasze Nar. Z)ednoczenle Ludowe 
nie rzucało w nuty obietnic nie-
ilszctalnych, nie używał • dema
gogii, nie schlebiało masom, do 
walki polityczne) z prz> ciwnikaml 
Urywało szlachern I bi^ni[ nie u 
Clekało sit; do xW«łtów I uorzuca-
nia błotem I oszczerstwami swo 
Ich przeciwników pol ty znych. 

A jak puste >ow-iy Inne part|<r? 

Nasi prze' iwnl y polityczni, a 
aWiaszcza 8 (os.-mKa), czyli -tak 
z W* na .Chizt ś^IjaAska Jedność 
NaridoWa". operowali olbrzymie-
ml kapitał ml wyburczemi. 

katdy fabr]'-
na agitacyjne 

nago pełnych 
sseserstw. 

1 • * » 

kubłów pomyl I o-

C 

Katdy dziedzic, 
kant łożyłl krocie 
wydatki .ósrfnki 

Gzy b\ł w całej Polsce choć 
by jeden słup telegraficzny, choć
by jeden dom narożny, bez wła 
zącej wam wprost w oczy czer
wone) .ósemki"? 

Czy była jeqna parafia, Jedna 
wprost wio k», fldzleby nie cisnął 
się 4Ós»nik «iy*r najmira-agliitor? 

Czy było j dno większe mia 
sto w Polsce Cał^| bez ledne) lub 
kilku.tzazet „t>-dn •ditówek" 11. p. 
„ósemkowych"? 

Ni stetv, zapytać też musimy 
z całym bólVi(ii z, całym żalem 
lako katoili y:j c^y pylo wiele ko
ściołów I ainporj, i<d le sit; zasto 
sowano do Wijiii.Ojca Św.. aby w! 
kości ' I - P'1 tyki] nie uprawiać, I 
gdzie kslt,za uje narzucali- Wier 
nym z an>bnnv nakazu gl>>SpWanla 
na 8 ( 's -ni^ j )? . 

fl Jakież bv»y metody w a l k i 
ol l tycznej naszych przeciwni 
ó « ? ' 

dokażcie jpd-i»g> z czołowych 
I wybitni, jszylhi Iud'l N$rr Zie-
dnoczenia LucjoWeg" I całego Pol 
skiejo C ntium^, któryby n|e zo-
st.ł prztz natzjfch przeciwników 
sponlrWi. rany i iobrzucony błotem? 

P Lypaćetolłz, adwokat .wy
zwoleniec", cale Kujawy I Lip-
nowskie obieldźjał, operując kłam
stwem, ze ieg\) pr/eCIW i|K poli 
tyczny X Staniewicz iakoby po 
klikad'ir iąt koijcy ordynarli o-ble-
cy*i) l slu'Dif- dworskiej przy po
przedni, h wyborach. 

Lu zle z .ókemkl" z tą,klch 
czcigodnych i /asłuż' nych posticl, 
jak »s: Blizlński z Liskowa, jak 
P.m kijwski, lak Saulski, jak Zml 
trowi z i t. d. robili .matonów", 
ś"le,t"kradróW, s kodnltóW naro 
d wych T ć .Qa<eta Poranna" 
wydrukował-, źe są oni (.Polskie 
Cenirun") g TJJ od żydów, nlem-
ców i socjals^ów, t gą masonami. 

N'J odiei>ży h os;cz»r->tw os "-
bistych uiy«ano, aby zwalcyć 
nas/. N-r. Zj d m-?ni P Ludów-. 

Takie podłe metody wal k i 
pof i tycrn- j t e m u za ••<) na 
ty h, co Je Stosują, demora l i 
zują Naród, psują w t e n spo 
»ob zdrowie m o r a l n e ludu. 

N h MiliL I blloWe i 8 (,Ó 
*< m*t") i>rzyp6m ą posiedzenie 
.Komisji Główni)" wc,7erwcu b. r., 
n a ł t ó r m b)|a| «yysunie,t»i na pre 
mjera kaiidydHtura Koif-thiego I 
jak lewica »ÓK<as zastosowała 
uh własną prawicową metodę 
wa ki P' i l t i c n e i , wyl-waiąc kubły 
pomyj na yłoWd K' rf nt-go. 

Nauka W las nie posila. 
My nie odpłacimy "te »nlck 

n*m 7« "Hd-n'e", bo z całe j 
duszy potępiamy wzywania do 
walk i pol i tycznej o obistych, 
oszcz rczycn hąpaścl i wyi Wa 
nie u £lu*<; prit> v.wulrta pol tyCZ-

Przeciwnicy nasi sl«j|n«,1l 
po najordynarnlejaza broń w 
walca p głosy wyborców, a mia
nowicie używali damagogjt . 
czyli s> hleuiama najniższym in 
stynktom I skłonnościom ludzkim. 
Czyż nie bv(o demagogią ha»ło 
lewicy o 8 czy 12 miesiącach 
służby wojskowei? 

Znamy socalistów, co gł śno 
to hasło wysuwali, a po cichu bła
gali w Sejmie: .aby nie dopuśćcie 
koledzy do takiej uchwały, bo to 
zguba Polski". 

Kozumle to kuzdy ucrclwy Po
lak. Czyż nie było demagogią pra 
wie wszystko, z ozem s/(o do lu
du .WyzWoU nie", a zwłaszcza tak 
pO bolszewlcku przez n>h po|nio 
wana r forma rolna (brać zl< mi<; 
bez zapłaty) — jak również Ich 
hasło 12 ml' si^cznel siu?by woj 
Skowc) I t. p.— oraz ich odezwy na 
kresach, że tam chłop polski nie. 
mx prawa do ziemi, a tylko cM p 
kresowy? Czyż nie było demago
gią I ótem<owe to samo ha-lo 
.< hrześcijań*kie| jedności narodo 
Wei", tak cUJne, tak piękne, ale 
obłudnie użyte dla przykrycia 
nlem właściwych celów prawicy, 
to jest ochrony int^ rrsów obszar-
niCtwa I kapitalistów—przemysłow
ców? 

Narodowe Ziednoczenie Lu-lo-
We nie używało demag g i, n o-
sąc ledyme przed Narodem wy 
mź >e > t »arde swe hasłu, że 
przez re formę rolną I socjalną 
(robotniczą), przez podniesie
nie dobrobytu I oświaty ludu — 
trzeba I4ć do wie lk ie j Polski, 
ale te reformy oprzeć t rzeba 
o zasady katol ickie. 

Prawica, (ósemka) Iryumfule. 
Z całego serca życzymy zwycięz
com, aby wyka/.ill dostateczną 
dozę rozumu politycznego w spra 
wach I rządach Państwem, to Jest 
aby umieli szczer/e stanąć na 
gronc I- dobrze pojętego interesu 
Państwa pr/ez szczere zajęcie się 
pr/edewszyst>iem b'łączkami, 
»Waw*mi l poirzebaml ludu, wtoś-
ciao i robot uków. 

Ale czyż można teyo ocz» ki-
WBĆ po prawicy, śl̂ -p j | d >tąd na 
sprawy ludu. a u raz olśnionej 
swem zwycięstwem? 

N i o t f t y , Wyraźnie stwierdzić 
to trz*ba, że tej wiary mleć nie 
można, lecz, przeciw łie, trzeba 
się bardzo poważnie Obawiać, że 
prawica wędzie w S iml̂ - i w 
kra|u na t rv diwne| swei walki 
w poprzednim Sejmie z lewi ą I 
że w tych walkach zaprzepaszcza 
I s rawy ludu i sprany Państwa. 

Należy «lę obawiać, że za a 
trzona w chwilowe tyumfy pra-
» l y w A igiil (gd 1- iest rząd 
konserwaiyttv—prawicowca B nar 
L H W B ) czy Włoch, gdzie u Steru 

.• ' i I ' 

stanął prawicowy rawoluc|ofllsta 
MussollnL—se i nasza prawica 
zechce »aprowadilć twarde, bei-
kompromlsowe, zaciekle—na mo
dły Stroński. h, czy X^ X. Luto 
sławskich lub zamachowców Czer-
ntewsklch — konserwatyWno pra 
wlcowr rządy 

Kra l alej wnet ocki i le . 
Kra j rychło odczulę I w ca

łe j pełni z rozumie , ' i e nie
szczęściem jes t tak I wie lk ie o-
słablenle w Se jmie I Senacie 
stronnictw środkowych, cen
t rowych, któr by gasiły zarzewie 
gubiący, h krat I PańitWo walił 
prawicy z lewicą. 

Co nam, Mar. Z jednoczeniu 
Ludowemu, czynić teraz na
leży? 

Zwyciężyli nas cl, co walczyli 
ml'|ardaml. d magogją, wreszcie 
nadużywaniem dla polityki ko-
ŚCIOIH I ambony. 

Ale hat ła nasze są żywe 
I muszą w końcu, w bl lż tze j , 
niż niejeden myśli , przyszłoś i 
odnieść zwycięstwo i odniosą 
Jel 

A naszeml zasadami 1 hasłami 
podstawoweml, o htire walczyć 
będziemy z całą wiarą w ich 
zwycięstwo n^dalokie, «a; 

Sprawy Ludu muszą być 
postawione na czoło trosk Pań
stwa, PO pańsiwo przed ws/.yst 

Wam przy dobrobycie I sodpwei 
leniu mat lodowych—ostać t ła l-
roswtjać mote-^nie wolno Pań
stwu przejść obojętnie mimo tej 
hled II, |aka |esi w ma«ach. 

Ostoią duchową i naidrożtzyiki 
sksrb-m ludu |«st lego oiców | 
dziadów wiara iwleta; chcemy 
ochrony te j wiary,, chcemy, aby 
ruch ludowy I ryc ie Państwa 
mocno I wyraźnie o zasadę 
katolicko} opar tem było; I do 
takiego zjednoczenia ruchu lu
dowego w caiej Polsce dążyć 
będziemy. 

Musrmy się skupić w kralo. 
Najbl ższy zjazd, ogólnokrniowy, 
stronnictwa naszego Nar. Zjedno
czenia Ludowego, iakl będzie 
zwołany d. '26 b. m , wykaże prze-
clwmkom silę nasżq, jako stron
nictwa. t 

Lud i kraj tuż PO pierwszych 
posi< dzenlach S i mu odczulę, jak 
potrzenn m lent d l i Ludu I dla 
Pań<twa umiarkowane stronnictwo 
ludów , jakiem |est nasze Nar. 
Zj»d toczenia Li.d >We. 

Ni upnd1 śmv nx du( l-u. Bo 
zwycięstwo prawicy I lewicy, 
to nie zwycięstwo Ich zasad, 
ale ty lko ich ml l jardów I Ich 
demagogjł . Za-ad n a ^ y h i o e t>-
bhiono Przy sztandarze N. Zied-
noczenla Lu4>>wego Wytrwamy aż 
do zwycięstwa. 

REDAKCJA. 

Stronnictwa lewicowe 
w oświetleniu francuskiem. 

W ..woli h artykułach o part 
Jach polshih, p. Oelagneau pisze 
m. in.: 

Pierwsza z grup ludowych jest 
najsilniejsza w obecnym Sejmie. 
Zowie się Polsklem Stronn ctwem 
Ludowem, Inaczej Piastem lub PO-
prosiu ludowcami, a często Wito 
sowcaml, podług przywódcy p. Wi
tosa. 

Program Plastowców polega 
przedewsiystki-m, a właściwie je
dynie na »̂ formie rolnej. Te re
forma nie Jest zupełnie obrabowa
niem w Imię racji sta >u. Z-madto 
Wiele maią zmysłu »łasnoś i oso
biste! od Witosa do ostatniego 
chłopa, aby przyjąć zasadę ogra
bienia jednej WBrstwy społeczeń
stwa na rzecz drugiej Cncą. że
by nś dogodnych warunka fi rol
nik mały mógł nabyć ziemię ja
kiej potrzebuje do powiększenia 
lub stworzenia warsztatu rolnego, 
ale tę ziemię nabędzie drugą kup
na przymusowego, 

P zat- m Wliosowcy są wyraź 
rie partją umiarkowaną. Dlatego 
zresztą i często zaliczano ją do 
stronnictw środka. Przyłączenie 
do bloku lewicy w czerw u zmo-
d fUowafo Jej orientację, lecz nie 
wpłynęli na program. 

Daleko radykalniejszy i wy 

raźolejszy |est progfam Wy/.woje-
nia, grupy |uż istm»-jąoei w Sej
mie, z którą połączyła «lę lewica 
PSL pod klr-rownlctwem Stapln-
sklego. Najważniejsze punkty te
go programu stanowią 

r> f rina roloa. integralna bez 
odszkodowania majątków parcelo* 
wanych, 

orjentacja antyklerykalna rządu, 
obrona mnie|szos> I narodowych.. 
Jest to istotnie stronnictwo ra

dykalne polnie. Wielkie wysiłki 
wyborcze jego pozwalała przypuś
cić, źi- uzyska stosunkowo zmez-
nq II ść miejs w Srjmie. 

Oole powyższa pBn|e wraz t 
nielicznymi zwolennikami Okonia 
obejmują rolników, a pr/yoannnlej 
mieszkańców wsf i wyrażają ich 
zdania oraz walczą o Ich interesy. 
Z matem! wyiątkaml wyborcy ich 
nie należą do ludności miejskiej. 
Pod, względem społecznym zas»ę-
pulą warstwę małych właścicieli 
rolnych I tych, co chcą nimi zo
stać. W ośr dkach robotniczych 
nie mają wpływu I chociaż zwlą- ' 
zani z bl >klem lewicy, nie wy
rzekli się żadnego punktu progra
mu mimo J^go zupełnego przeci
wieństwa do Ich sojuszników ro
botniczych wszelki h pdcl nj.przed-
stawlających warstwę robotniczą 

W, /\ZQW. 

Dolira nda popa. 
Żył niegdyś biedny wieśniak, 

który, przy całem j * e m ubóstwie^ 
posiadał gromadę dzlecl.fladomlar 
wszystKlego złego mieszkał on z 
cała swq rodzina w Izdebce, tak 
ciasnej I maleńkiej że nawet trud 
no było . swobodnie w mej 
oddy<kać Chłop długo rozmyili-
wał, Jakby temu zaradzić, lecz me 
mógł jakoś nic wymyślić. Poszedł 
wreszcie do popa 

— Mówisz wiec,—zapytał pop, 
drapać ste w brodę, — że tak 
Ciasna jest twa Izba? 

— fax , OJCZUIKU, tak; strasznie 
ciasną To wUścIwle wcale nie 
Izba, to jakaś nora. Przyzwoity 
pies, wybacz' mi, Boże, nie zechciał
by mieszkać w tej ubiel 

— Hm... — m uczsł po"p. — 
A masz ty synu mój, kury? 

j Mam klika; ale co to są za 
kuty. . Boże rochany, tyle tylko, 
że nazywają sfe kurami. 

— Uważaj wiec. synu mój. — 
przerwał ma pup — wpuść ku>y 

"«V» izby I mieszkaj z nit mi razem. 
Powledzlawtzy tb, pop odwró 

Ctł się ł poszeał doi swej żony 

Wieśniak podrapał się W głowę, 
lecz nie mógł wVmiark. sensu popie] 
rady Czyż pędzle prz-stronnlel w 
mieszkaniu, jeśli zna|dq się w niem 
kury? Lecz poco. sobie z góry la 
mać głowę: pop w(e, co mówi 
I chlOp> wpuścił kury do Izby. 

W mieszsaniu stało Sie Jeszcze 
duszniej. Tak duszno, ie chłop 
ledwo mógł oddychać. Poszedł 
wiec znowu do popa. 

— Więc, synu mó| kochany — 
spytał pop, |—| czv w izbie, od 
czasu, jak wpuściłeś tam kury, jest 
przestronniej? 

— Eh. gdzie tam. — westchqł 
Wieśniak,-jest |uz oie do wytrzy 
mania. Człowiekowi nie pozosta
je mc innego,, Jak pt łożyć się w 
Izbie i umr/ec. • 

— Czy masz świnie? — spytał 
Pop-

— Mam jedna,—odparł «hloo, 
—ale co to za swima, Tyle t>l»o, 
że nazywa sit śwmio. 6ama skó 
ra i koscl 

— T«k, tek — rzekł pop za my 
ślony, giadzac brodę — WeŻ więc 
i tę świnię do jzby 

Rzekł poszedł bowiem ml»-ł 
jeszcze inne spr BWV do załatwienia. 

— C-yz 6fi s:ie śmieje ze m« e, 
czy co?—porr,yś|«ł chtoo w pierw
szej cnwlu.—fttjh, |>M.ÓŹ się m^m 
zastanawlcć; p<j>p musi wiedzieć, 

co mówi. 
— Wieśniak wpuścił świnię 

do Izby. W mieszkaniu zapano 
w«ła potworna atmosfera Nie 
można sie było ruszać, nie można 
bvło oddychać Starosta, który 
przestąpił w pewnej sprawie urzę
dowej próg izby, zemdlał. Trzeba 
było szybko go wypieść na świeże 
powietrze. 

Wówczas po raz trzeci poszedł 
w eśniak do popa. 

— No cói, synu mó|, czy w 
Izbie p < wpuszczeniu świni, Jest 
wygodniej? 

— fth Boże,—odrzekł chłop.— 
W chlewie iest przyjemniej. Cóż 
mam porzaC? Dzieci płaczą żona 
biada. Prawdziwa Sodoma, nie 
mieś kanie. 

— Hm-mrucza ł pop — f l czy 
masz krowę? 

— Mam Jedna, — odpowiedział 
chłop. - Jest ona naszym jedynym 
ratunkiem. rVe co to za krowa?l 
Pi rządna owca daje więcej mleka, 
niż ona 

— W-ż Ja do mieszkania — 
rz^t>l p 

— Oicze duchowny*... — bła
gał w eś •a*. 

I- -opa |uf nie byle. 
domu i za-

Ale nad 
i co mówi. 

ze^ł Chłop posz e^ł dc, d< 
sta " i * tał <ie pół dniu 
'Z -m tu m sieć; pop Lit, 

Chłop wpuścił krowę do izby. 
Kobieta zaczęła spazmować, 

dzieci znnoslły się od płaczu Chłop 
wytrwał przez chwilę, ale potem 
I on zapłakał. 

Nie mogło tsk być dłużej. Chy
ba lepiej już wzlać postronek I... 

Pobegł znów do popa 
— BatiuszkaI Nie mam Już siły, 

mdleję, umie ram I 
— h|rń — mruczał pop,—węc 

mówisz,! że trudno znieść takie 
życie? 

— Trudno, Batiuszka, trudno, 
wprost nn sposobi 

— Dobrze — rzekł pop — wy
puść wiec kury z Izby. * 

Wieśniak uczynił Jak mu ka
zano. W Izbie zrobiło się trochę 
przestronniej. Chłop poszedł d o , 
P®P«- I 

— No, Jak tam. mój synu? — 
spytał pop, .czy Izba jest lepszą 
po wypuszczeniu z nie] kur?" 

— Trochę. — bdparł chłop. 
— Wypuść wi^c I świnię na 

dwór. 
Wieśniak usłuchał dobrej rady. 

Izba zdała się obszerniejszą, mjż -
na w niej było przynajmniej od
dychać.) Kobietom wróciła weso
łość, dzieci ożyły, sam wieśniak 
nie patrzał już tak ponuro na 
świat, jak przedtem. Znów po

szedł do popa, sle tym razem, ju i 
z Iżejszem sercem. 

— No mój synu.—spytał pop,— 
czy w izbie jest przestronnie] po 
wypuszczeniu z niej świni? 

— Znacznie przestronniej — 
odrzekł chłop. — Teraz przynaj
mniej można^ w nłej żyć. Przy
najmniej można wyclqgnąć po
rządnie nogi i nie brak tchu czło
wiekowi. 

— No, to w takim razie wy
puścić Jeszcze krowa — poradził 
pop. 

Chłop wypuścił krowę I izba 
zdała mu się być dwa razy więk
szą niż przedtem. To Już nie by
ła izba, to,była istotna sala w pa
łacu. Wle|n>aK napełnił duży gar
nek świeżemt jajami, wziął Worek 
zboża I poszedł do popa. 

— No, mój synu—spytał pop, 
przyjmując podarunki, — czy W . 
Izbie teraz wygodnie), gdy krowa 
Jest na podwórku? 

— Moj Boże kochany, — rzekł 
wieśniak radośnie, — w Izbie mo
jej jest teraz tak dobrze, tak prze 
stronnie, Jak nigdy, i powietrze 
dobre, conajmniei Jak w pokoju u 
jakiegoś kup#s. Batiuszka! Pi zez 
całe życie nie zapomnę twej do
broci i mądre ści! 

(Tłum. I M ) . 



będą nasyceni , 
sachni 

mlelska.. Sk/>ro 
staną sty dz ik imi sachnwawcarnl . 

W dotychczasowym Sennie t a -
• tępnwal i ich w i n a c i nym stopniu 
prawdziwi chłopi. Wie lu * nich 
usiąullo teraz 'miejsca intel igen
tom stronnictwa, miedzy k tórymi 
tna|dują stł; w snnre) l iczbie na
uczyciele l urzędnicy Stronnic
twa n>botni< ze dzielą, się na trzy 
partie: P P S , N P R I komunistów. 

• < PPS. posiada przywódców, ob
darzonych zdolnościami mówienia 

^ 1 mających nie mała. powatje po
lityczną, ,<up. D B ' z v ń * k ł e g n , M o r a , 
czewsk l tgo , P r t l a , Diamencie, N i e 
działkowskiego, wywiera wp ływ 
na szeroMe--rnasv robc tnlcze Pro 
gram )• uo )• st obs'erjnv, ba rdza 
Ściśle < kr- ślony i wyraźnie odbija 
od i rogramn komunistów. PPS od
rzuca dyktHiurę prol tarJHtu, a jeśli 
d a ł y do rządów socjal islynznyćh, 
to nie c hci- wyifjć. ich z pod kon
troli obywate l ' . 

N a zewnątrz P P S zostaląc na
rodową, sprzeciwia się imperjal iz 
mowl . Oświadcza się za s/er< kq 
autonomia, nur dńw niepołsklch, 
n a W ą c y i i i do Rz l i tei , podług 
projektu, ixl>i wniosła o autonomii 
d a i l n i Wschodniei , n ieprzyiętego 
W S unie. 

W spravMch wewnętrznych Za.- • 
da Vednrj l z b v par lamentarnej , re 
ferendum. Izby prary , z łożonej z 
prz' datMWCieli robi tnlków z pra
wem mlC'8tvwy w zagadnieniach 
pracy, zamiany wo|sKa na milicję 
I ro?d*iał> m Koś, i la od Pańt twa . 

v Z progrHinu SP> lecznf go, właś
ciwi gii WiHu pBrtjom, nBlezy pod-
ni -ść socinl izai jo kopalń, fabryk, 
komuniKai i i , potem piekarń, rzt żul , 
aptek Hpj, monopolu państwow go 
na ariyhiJły plt-rwszej potrzeby 
I t. d. 

Jest to oczywiści ' ' program na 
dalsza, n u t ę , co P P S bardzo dob
rze rozumie, i 

1 Z p r i w t j str' ny zagroź ma jest 
przez N'PR., i jktóia posiada pro
gram społeczn* i gospodarczy po-
dobn , a le opiera się n i silnej 

4 podstawie narodowej; z ( i -we jpod-
rywaia, ią komu oś i, c > się po raz 
p l r r * s y zorganizowal i i urządzaią 
WUI-.8, B niewvt>rednq agitację. I I -
c ż \ ć mogą na znaczną >1 ść gło
s ó w ' 

G r u p y lewicowe wykazuią pro
gramy rird- r odmlerłne. Pomimo 
to utworzyły wspólny b| U W czerw 
cu. N ie rozbity tego bloku obec
ne wybory. Jest on, ż e tak po
w i e m , , e l8»tycznie is /y , n U blok 
prsrwicy. K a ż d y z jego żywio łów 
«ąch >w«l S W Ó | program własny 1 
t a d e n nie of iarował na wspólnym 
ołtarzu zadn g > z swych własnych 

ań. 

• l a ł y a t a k 

DzH Odoaa P. 

Jutro Elżbiety Kr. Wd. 

Wschód aloaca o a. 7.59 
2a. kod o g 4 4 f 
frscnódks os, 648 W. 
Łacttod o g 4,57 pp. 
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Iko Jeden koneerf 
_ j a M o r f e s s i 

znakomi tego rosyjskiego artysty wykonawcy cygańskich 
romansów I piosenek 

oraz A l k a r t a p a l l a znanego skrzypka 
przy fdrtiebjanle A l a k « a t i d a r P l o t r o a a a k l . 

Szczegóły w programach. Początek o 8.30 w. 
Bi la ły w kusie teat ru . Teatr dobrze ogrzany 

— D U i W P . K U odbędzl się 
komls|a przeg lądowa;d la wszyst
kich roczni ów. 

— Prywalni inriedai inaei-
kÓW pÓTIfOwyCh. W) „Moni torze 
Kolskim" « głoszono. Rozporządzę 
nie, ustanawiające na mocy od
dzielnych zezwoleń SPf edaż znacz
ków pocztowych prztjz osoby pry
watne, k tóre będą o l r zymywaly 2 
proc. raba tu . 

Drsewo dla nb<taleh wkrótce 
wydawać będzie bezpłatnie „Llnas 
Che j l i rn - . / 

— Cukier dla kaoperalyw ro 
b o l n k i y c h . K o o p t r a t y w y robotni
cze o t r / y m a ł y większy transport 
cukru dla swoich cz łonków. 

— Dowóf W c z o r a j przybyły 
do miasta 3 wagony towarów ko-
lonjalnych, 2 Wagony śledzi, I wa
gon m ą k i , 2 wagony win I wódek , 
2 wagm y cementu , 10 wagonów 
drzewa i 2 wagony w s y j a . 

— Frtaehy ma»ą być ciyile. 
N a skutek zarządzenia władz sa
nitarnych, *kir pluarztł w p r a w d z i e 
noszą fartuchy, ale., , brudnd. 

Takia ale podwyl̂ iona Wobec 
kłaml iwych twu-rdzei l dorożkarzy 
zaznaczamy, ze ta -yfja dorożkarzy 
nie została pi dwjżjszona. Kurs 
ja^dy dorożką w ml tśc le kosztuje 
600 m a r t k . 

— Nie wolno brat wody ze 
studzWn w o d c lągowych na uli 
CBch pod groźbą kary. 

— U lyilety ktląłek Bibljoteka 
.ŻydowsKie^o Z w ą i n u M ł o d z i e ż y * 
w Białymstoku Uczy obecnie oko
ło 20 tysięcy książek w językach: 
polskim, żydowskim, hebrajskim, 
n iemieck im, n syisnim, francuskim 
1 esuerancklm. Bibtjoteka ta po
siada również k< m M t |y wszystkich 
dzlennłnów białostockich. 

TowirsyilTN opie>l nad ilero-
l a m ot w rzyło sir w Bia łymstoku 
dz ięk i pomocy J .O .C j [ 

— l a a a n a l a i a al lca. U l ica Z a 
mojska <UDI-J le nie c ieszy się 
W/glr darni Mat i ls t ra iu , ani t eż 
E lek t rowni . Podczas ogólnego prze -

. b r u k o w a ł a u i L Magis t ra t zapo
mniał o te) u l iczce , a e lek t rownia 
nie uważa t a potrzebne ją oświe
t lać. 

— •ykryeti aadaiyeia « Brld-
fc|. U zad M e d / y u|-iWolł nadu 
t y c i e w P .K .D .P .p i k lcrowntka 
Szk ły M KI łd|u D i rńldowa, który 
o t r z y m y « a ie od P . A . K . P . D . pro-
du ty żywnościowe sprzedawał na 
stronę. Dochodzen ie wraz t ak ta 
mi w t r i sprawie skierowano do 
władz sąd w y eh . 

— buniptaaleOruchililiffi 
pollcia poclitg t ł a d " odt>owie-
d-r lalmści p r y ul R y n e k Koś-
c i u s ' k l , T . P o / d r o ą s k l . g u 

— la altltgalaf paiUdaale 
brani potiagutt d • ódouwiediial-
n o t i B B r o n M a w a . 

- Iralttsi rojtaytb ruaj. St 
Q I r>,.*8Hirii iu ( t - ^ i Rocna 10), 
Hk-adzi on r ó ' n e r t e c - y na sumę 
2 5 6 ty«ięcv n k, 

— Babra etrka. Córwa miel 
s o w > f r> ry«» . i t a A D . uciekła 
z d * m u , zabiera ją zje s«>ną kosz-
I « o i i, n - sumę 8 m l j o n ó i r 
liinr » Nn sz« zęścirf u d n ł ' Się 
oi u c ó ' k ę oon-il i t w W B M Z B -
+ i> 1 o i -b ać zruoowane k o i z 
t w s 1 

— l a l f e i l aa l l a b l t . Podczas 
ś u u p A M . < W i n a z p a r n ą 
P. Z ' Biel go«t<iku t j -Wił - t się 

H bi ta t 2 j i t lem d / l e I I 
o s » i - d > ła , iz |e»» '• ną p. A. M . 
Ś ur« > •> ui< H tego i i • odbył się, 

sprawę zaś skierowano do rabi 
natu. 

Świątek ma|tlró« Iryilenklch, 
Hlt i ie ią, y doty< h c a s jedyn ie 8 lą 
fnklu, uzySKBt nareszcie zatwier
dzan ie statutu I odbył oneedaj 
zebranie konstytuujące, na k tó tem 
wybrano zarząd . 

— Za zakłócenie tpokojo pa 
blietnego pociąg kto do odpo-
w i . d o B l m ś c I W . lankowskiego I 
W . S i e k i e w i c z n . 

— Pola|emny handel wódką Po
llcia po(.iqnni,/n do odpowiedzial 
ności Leizora Z a w a d j a c z a za po
ta jemny hand I wódką. 

— H a t a r d o w e gry w karty . Po
licja pociągnęła do odpowlrdz ia l -
noścl za1 ha /a rdową grę W kar ty 
w sklepie M . G m s m a n a (Kacza i ) 
Z . Furmana, J. Kumlńsklego I M . 
S o k o ł a . 

— Wykry ła k r a d t l e t Pol lcia 
wykry ła kradzież skór, popełnioną 
u Janóba Bekera (yVą*ka 15). Skó
ry odnaleziono a złodziei uięto. 

— K r a d t l e ł b l e l l i a y . Z e stry
chu przy u l . S sio R m ha 1 skra 
dziotio bo li'.ne wartoś I I hii i jona 
m a r e k u H . W e i t m a n a ( S go Ro
cha 1). 

— Za lakłóeenle ipakolu pub-
Heinego pociągnięto do odmowie-
d z m l n ścl J ó e f a Piotrowskiego, 
u l . G r a j e w s k a 2 . 

— Zafriymanle poitaklwaaego. 
U r r ą d ś l rdczy za t rzymał J ó z t f a 
Buinowskiego.poszuktwanegoprzez 
władze sądowe. 

— roeiągnieła do odeowle 
d ł l a l n o ł c l S. S u n u k l e r a , W i l c z a 2 
za podawanie się za tajnego a ien-
ta policil I n ieprawne przeprowa
dzenie rewlz i ) . 

— Krwawa bó| a. Dnia 14 b. 
m . o g. 16 . J na ul icy Polesk|ej 9 , 
trzej osobnicy M . D< mosewlcz , 
G D o m o s e w i c z i L. G a r t n e r z ra 
ni l i c i ę ż k o nożami A . Z a l e w s k i e g o 
I syna jego Pio ra . Odwiez iono 
ich d > szpitala S w . Rocha . N a 
pastników uięto. 

— Kradtleł koala i w i i A. 
Wiszn ie w k iemu ( K r a s z ę * Suk g>> 
33 ) , skradz ono koma z w o z e m , 
wartości 7 0 0 tysięcy m a r e k . 

— Kradileiy hfra w bótnlcy 
dokonano u D. Drze wala, wartoś
ci 2,0 tysięcy. 

— Sa tradslti I r i a n będą 
odpowi»dać żołnierze R. Choinie-
czak i K oduK. 

\, ,,. ., 
I Taalri Rlejikhia Jutrzejsza 

premiera Na jd lanowa . D z i e c i W a -
nluscyna* zapowiada sle. świetnie . 
Próba generalna wypadła dosko
na le . Reżyser, k tó rym Jtst dyr. 
SKapskl, odstaoił od szablonu, 
przyjętego przy wystawianiu te j 

. doskonałej sztuki rosyjskiego autora 
l da ł szereg własnych oryginał 
nych pomysłów I In cenl iac j t przy 
wywołan iu odpowiedniego nastroju 
I wrażenia. 

Role powierzono najwybi tn ie j 
szym si łom naszego zeapołu. W 
przedstawieniu tern t l e r z e udział 
cały żeński personel z o. S k a r ż y ń 
*kq na czele oraz p W . Dąbrow
ski na czele zespołu m e i c z y i n . 

Będzie to przed . K o r d j a n e m ' ' o-
statma premiera . 

Dl wialoaialel Nagiifrati- Cze* 
sto s<e słyszy I czasami czyta , i e 
tu I t a m zrobiono protokół z po
wodu przekroczenia przepisów sa

nitarnych. r A oto p e w n e grono o-
bywatel l przedstawiło n a m pakty 
na dowód, łaj niezbyt rzadko przy 
« y / t ą tych nieporządków, wzgltjd 
nie protokulów są instytucja miej 
skie. Dotyczy to specjalnie mie j 
skiej Instytucji asenizacyjnej , która 
nieraz, nawet otrzymawszy Z góry 
nsleźytość za wyczyszczenie dołów 
— k a ż e na siebie d ługa czekać, a 
w takich wypadkach kantor asenl 
zacjl odpowiada stereotypowo: . n a s 
to nie obchodzi ł* , W takich to wy
padkach najczęściej zmuszona jest 
Policja robić [protokóły... Kto za
tem ponosi zia nleporza.dk! w i n ę — 
nie t rudno odgednejć... 

— Zwróeono nwigą, te szyld 
stacji mikroskopnnei w y k a z u j e 
nie małe zniszczenie, co nie 
świadczy dodi tn lo o dane| Insty 
tucj i , ani n ie przyczynia się wca 
le do estetycznego wyglądu mia
sta. 

— „ D i n t l a g " zbl iża się szyb. 
k im k r o k o m . , eneryja gospodyń 
wzrasta. . . za interesowanie coraz 
ogólnte j t j r .—i j , st wszelk ie pra 
Wdouodobieństwo, że sala hotelu 
Royal okaże sit; w d m u 25 bm. 
za małą, by pomi? śclć i rmuł i tych, 
którzy postanowili w . D a n t i n g u " 
w d a ć udział . 

— V iprawaeh tporlowyeh. 
niebawem otwarty z< stanie w 
. D . G " osobny dz ia ł—j idz ie za 
mieszcząc będz iemy działalność 
I rozwói grodzie ńsklch instytuc|i . 

— Likiery I wódki podrożeją 
w najbl iższych d l^ch, a to z po
wodu podwyższenia opłaty akcy 
z o w r j o 2 5 »>rac. 

Wykrouenla prieelw obowlą 
tulącym praeplion li «i kom. *uo-
rządzl ł protoKii ły za niestosowanie 
się do przepisów obowiązuiących 
Starostwa: M-i lwIcklt -go Józefa, 
Bnnkow-i 4 , S d r a ń s k l e j o M i ha 
ła, Bryg idzka I I , Pmk le la Basza, 
Bankowa 6, Korobczyńsk le l C h a ł , 
B >nlfrat<-rska 7, L*-jr»usa M o r a n 

eta, Bankowa I, ToolaAl 
Lejtera, BaMowl 1, Topoli 
Borocha, Bankowa 6, N a m 
kiego S I me, Brygldska 19. B»-
sztejna a lpcnun* , Bankowa i. S a -
l(>mona G -nie. B a n k o w a 8 . A r k ł -
na Idę , Mieszczańska 2, Jeff M • ( • ' 
żesza, Brvald<ka 1 1 , P a n a i i u k R o -
ta l l e , B r v g l d t k a 7, C w l k l e r a B e n * 
I rmina , B r y a i d z k i 3, Krerm-rB J 4 -
z * l a , P U c Batorego 15, Z a ł u c k a 
Peszą. 

Powyższe p m t o k u ł y zostały 
skierowane do Starostwa, c e l e m 
ukarania winnych. 

; 
B ie lawa r o t p r a w a . W Kr ako 

wie, w tych dma, h, odbyła t l ę W 
SądMe karnym rozsrawa z powo
du skdrgi o* szcz- rs two, wytoczo
nej pV-ez ppłk. K o r p u s Sąd ' We-
flo, przeniesionego obecnie z K r a 
kowa do G r n d i a K. Gizirtnkl go . 
Z a r / u c o n o bowiem ppln. G > r l i -
Sklemu, iż nie jegl on odoowt-dr l l 
na tak wysokie Manowlsko, l ak le 
za jmował w krakowskim s ą i z l e 
wo|skowym, z powodu cierpienia 
na il-» onychicznemi 

Oska żony twi- rdzi l , iż ppłk . 
Gizińo4t nie nadawał - ię na sta-
nowinko, na m o r e m m^gł wydawać 
0 życiu I śmierci w i n k i , będąc 
pod r>ewnvm względem umysłowo 
nieodpowiedzialnym. 

N B rozprawie znany k rakow
ski o b y w d ł H eh inł przeprowadzić 
dowód prawdy, Sa.d nie przychyl i ł 
się |ednak do pr, śbv oskarżonego 
1 skazał go na 10 dni aresztu, t 
zamlnną na 10,000 marek grzy
wny. Oskarżony złożył apelację , i 

D ' l w n y m wydaja się nam wy
rok Sądu krakowskiego, jeśl i r ze 
czywiście skrzywdzono niesłusz
nymi zarzutami p łk. Gizlń<Kle«łn, 
— t o wyrok |> st za łagndnyl j eś l i 
zaś oskarżony ma rację I chce 
p r z e o r o w a d ^ ć dowód prawdy, lo 
należałoby dać możn ść" poinfor
mowania władz wojskowych w ta
k im wy adku, o jednostce e»rert-
tuamle meodpowled / la l iei na t ak 
odpowl fdz la lnem stanowisku. 

Informator 
p r z a m y t ł o w e - h a n d l o w y 

m. Grodna. 
W ó d k i I l i k i e r y . 

Iktad wia waask, i llkiirtw l i t s t t u 
piBS. Egzystule od 1860 r. Orodno 
allca Brygldzka J* I, (dgrn wtatny-
tel. 56. 

Harttanla a la I wtaik—T*rrawst1, 
Plac Batorego 11 (w podwórza). 

M ł y n y p a r a a r e . 
a. • n a w i k l t i e , Iraaaa ul. PoUcylaa 

• tel. 118. 
Z a k ł a d y M a a h a n l o a n a * 
T o k a r a k l a I S l u s a f o k l a . 

Polskie T-wo dla llaidlo I Przeiftłii 
w Grodnie , Brygidzka 7. 

Telef. 247. 
Adres telegr.- Grodno. .Polleh*. 

Dostawa siana, słomy, kart ) f | l , 
drzewa tartego, budulcowego I 
na Opał. Zakupno lasów, lub 

produkcj i tychże. 

H. H a t k l . Orodno, Plac Batore
go, wykonywa: Specjalność budowa 
tartaków i młynów Reparacje róż-
aych lyttemów maszyn. 

P r z e m y s ł l a e n y . 
a. H | l i l , Prstayst Istny, Qro4ao, 

al. Banko* a Nt 7 tel. 9. 

. . . 
B i u r o 

T a o h n l o z i t o H a n a t ł o 
I l n e t a | « o y j n a 

a i m f l k s e U l P Kałatskl I • ka 
W GRODNIE. Biuro ul. Piaskowa I I . 

Wtt io i warntsty msUialcms. , 
• y r 6 b : MiJjyny r-lnlcze, rtmont I 
Wyrób własny Plufli. sletzkarkle, 
brony, mlocarnie i ki-raty. 

l U i n o a t i Worfoclągi. hartFlłza-
cja. ourzewunin centralna, wentyla 
c)a, kamery deayntekcyjae. 

W y p o z y c c a l n ł a k a » ą * a k . 
• y p a t m a l la talątak w Kiienar 

al Ibe ttkletfo w Orudnle ul. Dorni-
aikanika 51, zawiera wszyatkie no
wości wydawnicze. Abonament mie 
Sieczny SODO mk. k»uc)a nooo mu. 

„ R a a w / a j P o l a k f * 
Akc. T o « . HanuloWo-PrzemłłloWw, 

GRODNO, bl. Pocztowa 1. 

Hat a Śal k l a a n a , 
al. Białostocka >k ! 

Wyroby izMlaana. 

»T 

Caklara la . 
a. Malaklaja. polecai herbatę, kawa, 

ajleko. kak^o. czekoUde daty wybtfr 
ra *Mrkó« a«Serowy<k, praJInkl I boaj-
• M i a r k l , oraS aałwieksay wykol ckutek. 

D a a a y k a n a l e w a 
aaaj W a a e a y , W a f l i r . 9<owa-

eaie , aawfytowantck, . o f ł « y 6 w 

awiajajaBU a . 1 . Eksport i import: zia-
S o j S a i w , PMiy . dr iew* audolcowego. 
o>2oww»> Oo«fawa Os tMtytnctjl wot-

tltetawa). <£akwye|a żl«aU>pio4y 
w katdei ilości, lahrowalel arrykntT 
łs^ływ ze; dostawkttakowe dla iasty-
tacli wakkawyca, rs«4owyca.a 

S k ł a d m a s z y n I n a r a ą d a l 
r o l n l o z y o h 

j . IsaaMar l I ka « Q odaie, nhca 
Bonifraterska. Slenay Rynek 20 (doa 
Perlisa), na skladile wy ór roiafch 
c«ł*c nanedrl mlniczych I Wyroawa 
lelazaych. Przy)ma|e wszelkie repara-
c) maszyn, oraz zamienia stara aa 
nowe. ,-

T a r t a k i , a t o l a m i * 
I d r > n « j a . 

S k ł a d _ • • a a f a k t a r y 
H a S k a a ) a a a i a M 

a l P O t O W A « l p , TEL. 105 
posiada wsaelk a*« gataakn materia
ły BHSkle i damskie, oraz koMry 

watowane. 

. ka r * . T a r t a k Parawy I 
Właściciele: A. J. Kaleckl. S. Szytma-
aowics. St . Prack i I; Dereczyaakl 
w Orodnle (Forsztadt) przy ul. Młynar-
Sklei 4. telefony IW, 9M, 357. 

T i a rayifaa asaiaasa ra sawi /ke 
, t l k a l e a l a a l w r * 

* WARSZAWA, Aiaie Jemioł nunoe ML 
Prteałtawlcielłtwo w Orodaic, Mafe* 
uadrowska 5«. 

I r a w s p » a r t « | 
I . ffaitattsa. Ckoeno. oi. O a r t m * - * a 

ta i I2U. 
S k A r y I ffa^ky a a ł l ł a a w a . 

Ł l i i a m a e i a i t t / a w Orudnie. Hu*> 
towy skład farb aafllnowyck. Kantor I 
Składy ni. Dominikańska 4 I S leL 4flL 

S a k n a I t a a r a r y b l a w a t a e . 
a jaaaaaW. Skiad snkaa cywMaafa I 
ojskowafl . Orodno, al. Oumlnlkaasaa 

N J 0 . H I -
wojskowafl . Orodno, al. OowHwik 

T a r * a k I k o k l a r a ł a 
.riataaal' 

PrsadmleScic Nowa Osada 
tel- 308. 

i. 

http://nleporza.dk


KINO 

APOLl+O iv« 
Białystok 

f̂Peijł̂  literaturyl Arcydzieło ^ZgKŚPf^fl rp ęJ<r|nlerY|ag^ciia w 7 aktoj 
W rolach głównych' 

I m l l J f c a a l a a 
lako OttHp,,] 

W a r n a p K r a u s a 
jako J»flO,' 

l a s d a L a i t f c a f f y 

Jako Dezdemona,' 
a P u t t l 

jej powiernic*. 
Retyserje Dlmftrł 

Biiohswlsofcl, ret. obt. 
„SAFO" I „DANTON* 

• B I 

"^Najwybitniejszy pod względem 
treści I gry obraz wytwórni 

A 

„MODERN" 
Btolystpk, ZA GRZECH MATKI Wstrząsający d r a m a t 

życiowy w 6 a k t a c h . 1 1 
F I L M 

Y W rolach głównych: EWA MAY W rolach głównych: 

— Albert Steinriięk —Alfred Abel—Bruno Dekarlil 
Według oplnj l prasy zagranicznej obraz ten na le iy do tych, które aktualna, treścią., fascynuja.cn, gra. artystów i bogata, wystawa. • 

' 7 wywołują, niebywały entuzjazm 1 na długo się. zostają, w pamięci widza. S" 

f GRODNO. 
Kino 

„LIRA 
Dominikańska 26 

Bf— 

ii 

Dziś i dni następnych 

„ W Ę G I E R S K A KREW" 
dramat w 6 aktach. 

[:i 
W roli głównej znana gwiazda ekranu LIA de PUTTI 

wykonawczyni mli MIRY w obrazie , , I n d y j s k i g p o b o w i e o " . 

ANONS Wkrótce „ O r M A B U Z E' 

l a a a a a a a „ M , . w , „ „ i i r e 

Fabryka wymliOw tytoniowych | 
J. 1. KAGAN : 

! | Orodaa, Jeroiolimsk. 28 H I . 108 • 
Poleca nowy gatunek paplero- a 
sów „ I D E A Ł ' i inne gatunki z i 
tytoniów rosyjskiego i turerk. • 

987-510, 25—1" • 
• H i M i i M n i a M m i m i n i i 

! 

DL Dawid Kagan) 
Choroby dziecięce 

b. asystent klinikj, chorób dziecięcych 
w P e t e r s b u r g u 

przy|muje od II—12 i 4—6 wiecz. 
Ul 2AMB1H0FA Ns 25 . 

891 B I A Ł Y S T O K . 26-1 I 

i™ 
i 

• 

L 

Dr. NEUMARK I 
b. ordynator Piotrogrodsklego Ałafuz- | 

jewskiego szpitala Wenerycznego | 
Choroby wintrysini, ikdrire I maszą- | 
•łslawi (KUK 914) ad 10-111 ad S-l p.p. a 

al. Ktllniklsgo N> 11 fb. Niemiecka.) I 
26—2 w Blałymilaka. 3521 8 

DeDfysti-Lekarz 
J JOSEfl 

po powroct* w m o w ł l prty-
|Qcia. Wnrsiawikn 7 

dom Tryllngowe|. 
70—1 413 

^ ^ U p o V a i n l o n e p r ie t Olówny Ur i^d ZlemskL. • 

Y-aa OisdnlBM - PtreiUey|ni 
1059 K O L O N I Z A T O R 323 

Warszawa, Aleje Jerozolimskie 33. 
Przedstawicielstwo w Grodnie; 

Aleksandrowska 34. 
Agentura W Białymstoku, Sobieskiego 22. 

Przeprowadza parcelacje majątków ziem
skich x załatwieniem wszelkich formal
ności,prawnych. Prace Wykonywa terml 
nowo. Sprowadza osadników z byłego 

Królestwa Kongresowego. 
ZwracaC się pod nyiej wskazanymi adre
sami osobiście lub listownie. W ostatnim 
wypadku niezwłocznie wyjeżdża na miej
sce delegat T wa dla oględzin majątku 

I ewentualnego spisania umowy 

Towarzystwo 
.Eh r i l n g o l d " . 
Fabryka manyn I 

•dliwnla, 
G r o d n o , 

tel. 235. 
Specjalność: 

m a s z y n y i na
rzędzia rolnicze, 
m ł y n y parowe, 
wodne, tartaki I 

t. d. 
1061-324 25—1 

OM. filie 
•barak? wlaita, 

ikdry I wanaryisna, 
(oświetlenie cewki 

i pęcherza). 
Rynek - Kościuszki 
NI 3 Id | . I—1 «. 
4894 18—1 

wszystkich rozmiarów zawsze na | 
składzie a także dodatki do ma
szyn, oraz reperacja I przeróbki 

maszyn. 
Z y g m u n t B r i i z g a . 

B i a ł y s t o k , S lsa fc lsw ioza Jft 12.*! 
t s l . 190 . 

9 0 - 1 295 

S l l t . 

II 

ittimMtai I j Doktór Ćurwicz! 
p-a *-* **-££ NIN 0 I 

I 
I 
I 

Tiwanjstwo Ntjjie Otaptoe 
„p 1 A s r 

w Warszawie 
Jenera lna reprezentacja w Grod

nie, Rlac Batorego 2, te l . 18. 
Przyjmbje ubezpieczenia od og
nia, jakj również od kradzieży 
ruchorrjości domowych , skła-
4—1 i dów, sklepów. 1144—345 

OołKzeiia . r u m 
b ł a l o a t o o h l s 

Ooszukuje pracy za-
r rządz«ja,cej, «o-
spodynl w majątku, 
lub ttz w ochronce,, 
zgłosi się na wyjazd. 
Ofeity składać piś
miennie do Dzień. 
Biał. dla .Zarządza
jącej." 1263 

poarrójcl ł • 
ahirdby tkdrat, waniryciat I 

ą I masziałcioat. . b y , Z R O S I I I j a K O 

I L e c z . p r o m i e n i a m i R e n t g e n a I v »• zakładnik na 

I P r a y j a a u j s o d g. IO—I I 4—8. I 
5 2«—1 • la ly i tm. klpnwa tf> 11. «48o 5 
lassastaawaaaiaaaiaaBs * • * • * » * • • • • • * # 

aaaaasasJI 

Di. M. UinWn p 
I B i a ł y s t o k , K l U a a k l s g o • 
! inylmau od 8 -1 l 4—1. 9811 Tiurtłi Ml . 26—21 

Fofrzebny natychmiast 
d l a k a a r a U r a 888 

pokój umeblowany 
z osobnem wejściem, w śródmie
ściu, z a d o b r ą o p ł a t ą , wedle 
umowy. Wspólny stół przy rodzi

nie inteligentnej b pożądany. 
Zgłoszenia pisemne z podaniem 
warunków do Admln. .Dziennika 

Białostockiego" pod A. B. 45. 

D O K T O R 

Leon Kryński 
aJatiaWi (a t f l i j alf. •KZl ITta. 

MuryeuB I skini 
(oświetlenie cewki i pęcherza) 

Ł Przylmuie od g. » ~ l i 4—7. 
4SB6 Białystok, Lipowa JB aaV26—90 

Wydawca, bcaa U a a U M i t t T 

I 
I 
I 
I 
I 
I 

Dr. SzachT 1 
C h o r o b y 25 

lutu, gardła I nosa I 
ul. Sienkiewicza 5 

przyjmuje od 9 — 1 i 4 — 7 . 
5 5 9 B i a ł y s t o k . 

«o<s*ątor natuainy Aalar i^BUKl ia l iM. K<sJ«kior \><ijit*.c>x*l*.ay Ja i | i u f ą - y 
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I 
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DOKTOR 

Samuel 
K H A C D W J K I P - " » H « . P° ! 

powrócił 1 przyjmuje 

•dio-fziom-i 
(ihtriby «aan|trsn«, 

kablssi I akunirja) 
Białystok, Lipowa 17. 

Mąi ki winny pamlę-
Uć u przysypca ula 

dz eci 
NPadBrDslBił" 

Apteki, składy. 
Apteka A. Gąsec-
kiego w Warszawie 
1 - 1 1«3 

Syberji, ZHW. felczer, 
skończyłem (i . kies 
gimnazjom — proszę 
jakiejkolwiek posady, 
t h posady f . lcztra 
znaleść nie mogę, 
Stan mater))ilny Cięż
ki, mm. przy ul. we
sołej Ni 9, Schronisko 
d l . Starrów. 1279 

Pusiiihiiję posady 
knsyj. rki, pomoc

nicy lub też subjekiKl. 
Oferta pis niemu* do 
Adm. Di 'en Bialost 
dla ^kasjerki*. 1^61 

Praktyczna biuralist
ka z 8 klasowem 

wyksitalceuie n gim-
nazjal.tem, poszukuje 

_ biurowej posady, mt> 
kasjerki, mu poważne 
rrf*L-rericie Oferty— 
Administracja .Diien-
nika" H U. 1307 

2~^ub7uńT»Towoa^so-
bisty, wyd. w Bia 

lymstóku pr.ez Sta
rostwo za Ki 15859 i 
legilyi acle Więzienną 
za fk 5o6 na ili.ię 
Marty Łuszczewskiej, 
zzftn przy vi. Grun
w a l d z k i e j ^ 39. 1308 
Zgubiono tymcMSo-

we zaswibdczenie 
demobiilz-cyine. wyd. 
w Bial>mst«ku przet • 
P K.U. na Imię Jósefa 

Piecha (n cz 1886) 
zam. we wsi Karaku
łach pow. Białostoc
kiego gm. Dojlidłkiej. 
A~"bsnlwe,it Akademji 

Handlowe| w Kra
kowie, prawnik—po
szukuje jakiegokol
wiek zajęć a Ztflo 
szenia do Admln(f.tra-
(|i Dziennika Biało
stockiego pod „przy-
szłosć-. 1518 

Nbiiczyciel (Vn) przy-
rody poszukiwa

ny (a), Łaskawe zglo-
sz- nia: Girqnaz|um, 
Lipowa N> 19 151? 

Skradziono kartę de-
mobillzacyjną wyd. 

w m. Brześciu nad 
Bugiem, przez 79 pj>. 
na Imię władysława 
Curewicza (roez. 
18^6) zam wUrzędHe 
Emigracyjnym ti 45. 

Zgubiono tymczaso
we zaświadczenie 

demobilizacyjne, Wyd. 
w m. Mińsk-Maro-
wiecku. przez P.K U. 
na imię Fel ksa Ma-
tusiaka (rocz 1995) 
zam. w m. Tłuszczu 
przy ul. Ogrodowej 
Nt 6. 1286 

Skradziono tymcza
sowe zaśwledce 

nie demobilizacyjne, 
wyd. w m. Jabłonnej 
przez I szy p. p. Le-
fljon^w na imię Grze
gorza Łapińskiego 
(rocz. 1893) /am. We 
wsi Lapach-Bociany 
gm. Poi ielne pow. 
Wys. Mazowieckiego. 

Zgubiono zaśw a<T 
czenie wyd. przez 

Starostwo w Białym
stoku na imię Jana 
Karpowicza ztm. w 
Dornowie. 1294 

Skiadziono dumową 
książkę na imię 

Jakóba Kryplaritkie-
go zam. przy ul. Sien
kiewicza » 70. 1269 
poszukuję pracy przy 
• najciszej chorych. 
Pracowataaiw pierw 
szorzędnjfch leczni

c a c h warszawskich* 
Grunwaldzka 28.-
Chmleiewska 1287 

O r s S ł l S B s I l l s . 

Zgubiono lub skra-
dzlono Ignacemu 

Stępniakowi portfel 
zawierający! k»rt£ de-
mubilizacyjoą Ni 4488 
(1644) o m gotówkę. 
Łaskawy znalazca lub 
złodziej zechce Od 
nlesć dokuaenty da 
Redukcji .Dziennlko 
Grodzieńskiego". 

m -A-

Zgubiono dnlal9.X.2Z 
dokument demubi-

llzacyjny, wyd. przez 
Dywizjon Zandarme-
rji Polowej fk 7, wy
stawiony na nazwisk* 
Franciszek Landa, 
wieś Studenience 
pow. Augustów. 

Plac na skład drze
wa do wynajęcia. 

Wiadomość: W ka
wiarni .Niespodzian
ka", ul. Stanisławow
ska M 15. 1282 38-
Skradziono dnia I 

b. m. w Białym
stoku w poczekalń 
II kłusy portfel z 
k a r t ą p Wołania, 
paszport i metrykę 
na nazwisko Mendel 
Blatt z Warszawy, ul. 
Nowo - Stalowa na 
Pradze, JA 4 w. 9. 

Poszukuie Się fahH-
ijl Szymona i Tan-

chen, Fistenszlein^W, 
którzy znaiddją sifl 
w Londy,,ie. ritoby 
wiedział o bliższym 
adresie, zechce poin
formować pisemnie 
Leią-Liebę • Chołyn, 
zamlaszk lą we wsi 
Horyńce, pów. Augu
stowskiego lub do 
Redakcji .Dziennika 
Cijpdzieńsklego.' 
• gubiono dowód toł-
U samosei osoby ł * 
1751, wydany i przez> 
Dyrekcje Wiehską 
Kolei Państwowych W 
Białymstoku, Wydział, 
Mechaniczny, kartę 
powołania wydaną 
przez H.KU, t»aiy-i 
sfok Ha 94» orał le
gitymację, wyDana 
przez Komendę • po- " 
licji państwowej - «1 ' 
Białymstoku na po- ' 
wiat i miasto Biaty*'. 
stok -N> 9894 na naz
wisko Józef WofczuM : 
w Biały i.stoku paca 
Prowfantcrwa~^* «. •'* 

B ii u DI ono iiaT wświa 
czenie denobilizi 

cyine wyd. w tn, W.-' 
MaioWiecałi ttottes 
P.KAi. najmiaf śyl-
"Werfuaza •) S#JtfB-
kowSkłego (rocź?TW6) i. 
asm. we wat Ka»lca-i 
L tniki pow. W y v 
Mazo#k»ck.ginj Pu*-'' 
czaty. . \W ' 
CfguMono dowód oss^i. 
a l bfsty, wydany prawi, 
Starostwo Wałka-
wyskle M 15«ł, 88-
•tycznia 1809 t. na 
nazwisko Kadzlrałoji • 

ROŚ osław, un-mf 
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